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(II) ADAMSKI Jerzy: Y/ielkie pole niewiadomych. "Odra" 1970 nr 10, s. 54-60.

Esej dotyczący teatru i jego perspektyw na tle zjawisk kul
tury masowej. Teatrowi "klasycystycznemu" zadały cios masowe 
środki przekazu: radio i film oraz telewizja. Spektakl radiowy 
góruje nad teatralnym wiernością przekazywania dialogu, filmo
wy i telewizyjny - bogactwem form widowiskowych. Podstawą ma
sowych środków przekazu jest jednąk to, co w teatrze naturali- 
stycznym było konwencją: oddzielenie aktora od widza, konwen
cja "podglądania”. Środki masowego przekazu nie zastąpią więc 
nigdy żywego człowieka, aktora. Najradykalniejsze z tego wnio
ski wyciągnął Grotowski opierając swój teatr wyłącznie na ak
torze, a redukując rolę literatury i widowiska.
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(II) GIBAŁA Stanisław: Ludzie i kukły. "Odra" 1970;nr 10 s.
33—41 .  -

Omówienie dwu dramatów Tadeusza Różewicza: "Kartoteka" i
"świadkowie”. Poszukując światopoglądowego znaczenia dramatów 
Różewicza, autor-eseju zestawia je z jego poezją. W "Kartote
ce", sztuce "kompromitującej stereotypy światopoglądowe"»sztu
ce "bohatera odkłamanego", Różewicz pragnie sprowadzić wiedzęio świecie do świadomego "uproszczenia". Jego estetyka rozpięta 
jest pomiędzy komizmem a tragizmem. Jest to więc świat grotes
kowy, który reprezentują w świecie scenicznym Różewicza - "lu
dzie - kukły".Proc es autozakłamania, prowadzący do człowieka- 
kukły, jest ukazany w "Świadkach". Sztuki Różewicza zostają o
kreślone jako "sztuki niepokoju" - o ich wartości rozstrzyga, 
między innymi, opór, jaki stawiają jednoznacznej interpretacji.
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